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Wybory międzynarodowe 
Dzień 24 kwietnia i dzień 1 ma 

Ja zapiszą się z pewnością w ro
ku bieżącym zgłoskami pełoeiru 
znaczenia historycznego dła ca
łej Europy, a przedewszy-stkiem 
dja Polski: są to, jak wiadomo. 
Łnniny wyborów do sejmu prus 
nesD,.oraz wyborów do parla
mentu francuskiego. 

Nie ułega wątpliwości, że wy-
nk, jaki dadzą wybory pruskie, 
w dużej mierze zaciąży nad ha
stami i przesłankami, pod jakie-
m odbywać się oedą pierwszo
majowe wybory we Francji. Oba 
zaś te plebiscyty wyborcze wy-
nkiern swoim zawyrokują o roz 
woju stosunków międzynarodo
wych niełyfco na miesiące naj-
Tmższe, ale może i na lata. 

Jednocześnie położą one pie
częć i oa systemie, w którego ra 
sjiach odbywać się będzie praca 
tiad odbudową gospodarczą Eu
ropy, podkopanej długotrwałym 

ryzysem. 
Niedanno wybory, przed kxó-

remi stają Prusy i przed kióremi 
nąć ma Francja, nazwano w 

światowej -wyborami 
edzynarodowemi"'. Na ostrzu 

h cyfrowych wyników ważą 
ę istotnie najważniejsze zagad-

potityki miedzynarodo-
ej: a wiec — kwestie protek-

joaizmu i wolnej w y m i A y . zbro 
ń dalszych i stopniowego roz-
rojenia, niebezpieczeństw wo

jennych i arbitrażu pokojowego, 
stabilizacji stosunków handlo
w y c h i powszechnej wojny cel
nej. 

Republika merniecka ocałiła 
się przed k3ku dniami od prezy-
Identnry Hjtiera, która byłaby 
prezydenturą awantur socjal
nych i hazardów wojennych. 

Ale c z y uratują się od Hidera 
prasy? Czy wyborcy pruscy 
zdołają — resztą umiaru, równo
wag; i rozsądku — zapobiec ob-
iegitt przezeń władzy nad admi
nistracją i policją największego 
nr Niemczech państwa związko
w e g o ? 

Faktem jest, że Prasy, ta stara 
twierdza antypolskiego hakatyz 
tou. stanowi główną podstawę I 
wpływów Hitlera, któremu na j 
obszarze Rzeszy niemieckiej naj, 
Silniej przeciwstawia się dotych j 
cza katolicka Bawarja, oraz so- '• 
:jaristyczna Saksonia. Zwyoię-
rtwo zaś faszyzmu w Prusach 
ryłoby potężnym i niewątpliwie 
ragicznym dla Europy etapem 

na drodze do rozpętania chaosu 
w całym świecie germańskim. 

Na szczęście, po dniu wybo-

Marszałek Piłsudski w Atenach 
• drodre powołuj do kraju 

ATENY, 13. 4. Marszałek Pił
sudski w drodze powrotne] z He 

rów pruskich nastąpi dzień decy jluanu do kraju przybył na okrę 
zji francuskiej: błąd lub hazard;cie do portu ateńskiego Pireus. 
niemiecki, popełniony 24 kwiet- ] Marszałek, korzystając z po-
nia, będzie mógł znaleźć korektę i stoju okrętu w porcie, zwiedził 
francuską następnej niedzieli. ' w towarzystwie posła Jurjewi-

cza Ateny, dając wyraz swemu 
zachwytowi nad Akropolem I 
Stadionem. 

Po zwiedzeniu nowoczesnych 
Aten Marszałek powrócił na o-
kret. (PAT). 

10 proc. zniżka cen żelaza 
Widoki na ożywienie robol w hutnictwie 

W ministerstwie przemysłu i 
handlu odbyta się wczoraj narada 
przedstawicieli hutnictwa żelazne
go w Polsce z dyr. departamentu 
górniczo - hutniczego p. Pechem. 

Konferencja ta tyczyła zamówień 
rządowych w hutach żelaznych. 

Jak wiadomo, zamówienia te ma 

Górzysty włoski but i polska równina 
Rozbieżne stanowiska w sprawie rozbrojenia 

OENEWA, 13.4. W komisji głów 
nej konferencji rozbrojeniowej za
brał dziś glos włoski minister spr. 
zagranicznych Grandi. 

Broni on włoskich propozycji 
rozbrojeniowych, które zmierzają 
do rozbrojenia jakościowego, Ł i. 
do zniesienia pewnych rodzajów 
broni. 

Propozycje włoskie zbiegają się 
z amerykańskiemi, dla których 
Grandi wyraził sympatię. Delega
cja amerykańska domagała się je
dynie zniesienia ciężkiej artylerii i 
tanków oraz środków wojny che
miczna i bakteriologicznej, Grandi 
zaś proponuje zniesienie także i 
lotnictwa bombardującego, okrę
tów liniowych, łodzi podwodnych 
i okrętów - awjomatek. 

Delegacja włoska proponuje, by 
zniszczenie rozłożone było na kil-
k a la' 

GENEWA. 13.4. — TeL wł. — 
Drugi z kolei zabrał głos minister 
Ziiew . 

Mówca polski wykazywał do
bra wole Polski i pragnienie jej objr 
wateli uzyskania takich wyników 
Konferencji Rozbrojeniowej, które-
by.przez zakaz używania pewnych 
rodzajów uzbrojenia, czyniły woi-
ne mniej krwawą i mniej barba
rzyńską. 

Min. Zaleski ujmował zagadni.v 

ty. Interpretacja artykułu 8 paktu 
Ligi o rozbrojeniu, oraz później
szych postanowień zgromadzeń Li
gi Narodów, której dokonał p. mi
nister Zaleski była w tym nastroju 
dyskusji generalnej niezbędna. Tern 
bardziej, że p. Nadolny dał swoista, 

! niemiecka interpretację artykułu 
IS-go. 

nie. jako całość, a nie jako fragmen I Mowa min. Zaleskiego wskazała, 

Oddziały sztormowe Hitlera rozwiązane 
dekretem prezydenta Hindenburga 

BERLIN. 13.4. — Teł. wł. — 
Zapowiedziano ogłoszenie rozpo 
rządzenia prezydenta Rzeszy, 
mocą którego zostaną natych
miast rozwiązane wszystkie woj 
ekowe, lub na wzór wojskowy zor 
gaiiizowane związki narodowo -
socjalistyczne, a w szczególności 
oddziały szturmowe ( t zw. S. A.), 

oddziały ochronne (Ł zw. S. S.) 
i L p. 

Rozporządzenie to przewiduje 
kary aresztu cortajmniej jednego 
miesiąca wiezienia dla tych wszy 
sikich, którzyfby pózosta1!! człon
kami rozwiązanych oiganizacyj, 
albo w inny sposób je popieraK. 

że konferencja winna zejść z fałszy 
wej drogi, na której znajduje się o-
becnie dyskusja generalna. 

Mowa p. Grandiego mimo wiel
kiej szczerości i polotu była wy
łącznie poparciem egoistycznego 
stanowiska Włoch. Uwzględniała 
ona warunki włoskie i nie miała na 
celu ostatecznej organizacji pokoju. 
tak jak my ja pojmujemy. 

Nie każdy kraj jest w tern szcze 
śliwem położeniu strategicznem, 
jak górzysty włoski but, otoczony 
morzem, stanowiącem doskonała 
granicę naturalną i zabezpieczony 
od północy szczytem Alp. 

To co może jest dobre dla zapew
nienia bezpieczeństwa przed mwa 
zia dla Włochów, nie jest wystar
czające dla obywateli tych państw, 
których granice są otwarte, które 

I przez wiele wieków były terenem 
obcych najazdów, a o których na
wet pakt Ligi Narodów mówi, że 

I są w położeniu specjalnem. 

Argentyna i Chile we mgle wulkanicznej 
8 wulkanów wyrzuca z siebie lawę i popiół 

LONDYN. 13. 4. Według ostat
nich wiadomości na terytorium 
Chile i Argentyny, w Kordylie
rach czynnych jest obecnie 8 wul 
kanów, z których 4-ry zaSczajie 
były do wulkanów niew ygasłych, 
pozostałe zaś cztery uchodziły od 
wieków jako wulkany nie dające 
żadnego znaku życia. 

Wszystkie pociągi z prowincji 
Mendoza przepełnione są ucieki
nierami. Wiełu z rrich jest cho-

Wiełcie przestrzenie pół upraw 
nych zniszczone zosrały przez 
gorący deszcz popiołu. 

Z wułkanów wydobywa się la
wa, która również niszczy osie
dla rudzkie i pola uprawne. 

Pociągi ratunkowe, które wy
ruszyły z Mendozy na zachód. 
zmuszone były cofnąć się, ponie
waż tor kolejowy zasypany był 
popiołem. 

LONDYN. 1.3.4. Miasto Malargue 
rych z zatrucia wyziewami siar- i w prowincji Mendoza. położone na 
ki. Stwierdzają oni. że powie
trzem nawet w odległości 20 kfcn. 
od wulkanu nie podobna oddy
chać. z powodu gęstego pyłu 
wulkanicznego i obikości gazów 
siarkowych. 

nów złotych 21 
'•tyczki 

Przemysł drzewny, z racji tre- \ ewentualnego zniszczenia, a jedno-
dnej koniunktury eksportowej wy • cześnie ożywiłaby cały przemysł 
raził gotowość udzielenia 20-mijo-1 drzewny. 
nowej pożyczki, która byłaby zaży-i Dojście do skutku tej tranzakcji 
ta wyłącznie na sfinansowanie be- ( zależeć będzie od wysokości opro-
óownktwa drewnianego. • centowania i długości amortyzacji. 
. Tramzakcja u — w razie dojścia • Pod tym wzglądem propozycje 
no skutku — wzmogłaby zapotrze-, nie są zbyt korzystne: oprocento-
bowanie na drzewo rynko we- wanie bowiem miałoby wynosić 10 
wietrznego i ochroniłaby istnieją- { proc. rocznie, amortyzacja zaś mia 
« zapasy drzewa od deprecjacji i I łaby trwać 5 laL 

wschodniem podnóżu Kordylierów, 
I jest tak zagrożone wyziewami siar 
; kowemi, Iż ludność w liczbie 10.000 
I mieszkańców znajduje się w obli-
' czu niebezpieczeństwa uduszenia 

się. 
Ewakuacja miasta napotyka na 

poważne trudności z powodu prze
rwania komunikacji kolejowej, do
wóz zaś pilnie zapotrzebowanych 
aparatów tlenowych przez eskadry 
lotnicze narazie jest uniemożliwio
ny wskutek nieprzejrzystości powie 
trza. spowodowanej gestem) zaslo 
nami wyziewów siarkowych. 

LONDYN, 13.4. Według ostatnich 
doniesień z Buenos Aires zaprze
stały nagle wulkany kordyljerskie 
swej niszczycielskiej działalności. 

Sejsmolodzy obawiają się jed
nakże, iż właśnie to nagłe uspoko
jenie jest zapowiedzią jeszcze groź 

> Powódź ne Polesiu 
straty 

PlSSK. U. 4. Hi Sferze. Stmniesia 
S«ftłe poziom wodr »u*e wzrasta. 

i 'ontit ocaraia coraz wicaaze obsza-
i T- Cala potadaiowa cicii powiała 
' Mokieco obcinająca aaniay Moroct-
: o. Kackocka iWola. Wiczowka i Unie 

(W pod wodą, Zatopioaycb 
. n: *.'•««-:<: t •»• . Wazdk t -.• Hzze-

&tofowe i hlitnaM-Tf zoauly 
irzcrwaae. Powódź wyrządziła v'.d-

! ae 5?kody w drocacb. Wodr saiuczr 
; 7 i poprzerywały droti i grabie aa ta 
:zaej prznirzeaj araeszło 20 kMoaae-
TOW. Zerwanych jest noatlait 8 mo

stów, z których Jeden długości 90 me
trów. 

Na Styrze pod Iwaóczycatni 5 imi-
<<ow zostato aodaartyota i aszkodzo-
ai"ca. W dnia dzisiejszym Drucbomro-
•a będzie orzymasowa kotmmkacjd 
wodaa przy pomocy statków prywat
nych. 

Z powoda zalania pól i zasiewów, za 
topienia kartofli w dołach i dobytki w 
chatach i stodołach, ludność poniosła 
wielkie straty, których wysokość nie 
została dotychczas dokładnie ustalona. 
Akcja pomocy powodzianom prowadzo 
na kst bardzo energicznie. 

niejszych kataklizmów wulkanicz
nych. 

Komunikacja w Buenos Aires zo
stała przerwana na skutek zarzą
dzenia władz. Cała bliższa i dalsza 
okolica wskutek długotrwałych i 
obfitych opadów popiołu ma wy
gląd zimowy. 

Loty wywiadowcze eskadr lot
niczych. wysianych na teren kata
strofy, nie dały żadnego rezulta
tu, gdyż aparaty lotnicze, nie są 
w stanie przebić się przez gęste 
chmury dymu i siarki. 

VALPARAISO, 13.4. Valparaiso 
i Santiago pokryte są gęstą war
stwą białego popiołu. 

Płomienie wydobywające się z 
kraterów zmniejszają się, wulkany 
jednak, w dalszym ciągu wyrzuca
ją gęste kłęby dymu, nasyconego 
popiołem. 

PARYŻ, 13.4. Wedle ostatnich in 
formacyi, niebo w stolicy Argenty
ny pokryte jest mgłą popiołu. Mia
sto sprawia przygnębiające wraże
nie. Ulice, dachy i drzewa są białe 
i wyglądają jak gdyby pokryte by
ły śniegiem. Dzienniki domagają się 
polewania ulic wodą. Miejscowe 
władze wolą jednak zamiatać ulice, 
nie chcąc, ażeby popiół zamienił się 
w błoto. 

Eskadra samolotów krąży nad 
miastem, badając atmosferę. Lud
ność stolicy zachowuje całkowity 
spokój. 

Wiele osób cierpi na migrenę; 

P. Słwrowski p. o. prezesa 
BMta Rthya 

zwbzku z tern. mianował p. K. Sta j 
mśrowskiego wiceprezesem Pań
stwowego Banku Rolnego, z jedno-
czesnem powierzeniem mu obo
wiązków prezesa Banku. 

Na skutek tej nominacji, p. Stanu 
rawski otrzymał urlop bezpłatny w 
prezydnrm Rady ministrów. 

Min. skarbu p. Jan Piłsudski, w 
porozumieniu i ministrem reform 
łołnych p. Ludkiewiczem, powołał 

zasowego podsekretarza 
-w prezydium Rady ministrów 

Kazimierza Stam.rowskiego, na 
Rady nadzorczej Państwo-

Ba-<j gn l f i f n 
Wczoraj Ludkiewicz, w 

Uaonv oolskl w Brinln 
• a*J« wytati »a iW 

Dyretaorera naczesaryiB aowoii-
tworzonego przez tząi brazylijski 
inatytatn psychoJogiczDego w Rio 
• e Janeiro został mianowany uczo 
«y polski p. Wacław Radecki, b. 

profesor Wolnej Wszechnicy w 
Warszawie i autor licznych prac I 
naukowych z zakresu psychologii 
w Łnfnfr asUOOi i portugalskim. 

przypisują ją podrażnieniu dróg od 
dechowych lub sugestji. 

Wiadomości, otrzymane z Men-/] 
dozy, są uspakajające. Deszcz u-v 
stał. Gubernator Mendozy wysłał,i 
do Malargue wielką ilość samocho I 
dów ciężarowych z namiotami i I 
przedmiotami, które mogą zapew-1 
nić pośpieszną ewakuację. 

Ludność jest spokojna, mimo za- i 
powiedzi miejscowych geologów, j 
którzy utrzymują, że w najbliż- [ 
szych dniach dadzą się zauważyć! 
w okolicy Mendozy silne wstrząsy 
seismiozne. Popioły dochodzą aż 
do granic Brazylji. 

BUENOS AIRES. 13.4. — Deszcz 
z popiołu ustał dziś w godzinach 
rannych, temperatura znacznie się 
obniżyła, jednakże w dalszym cią
gu nad całem miastem wisi gęsta 
mgła z popiołu, opadając stopnio
wo na dachy domów i na ulice. 

MENDOZA, 13.4. Całe niebo po
kryte jest gęstemi, czerwonemi 
chmurami, potęgując wrażenie gro
zy. Ciężarowe auta ratownicze, nie 
mogły dobrnąć do miejsc zagrożo
nych z powodu wielkiej ilości po
piołu, tworzącego olbrzymie za
spy. Uniemożliwiona jest także sa 
molotowa akcja ratownicza. 

ją dziś w hutnictwie decydujące 
znaczenje, albowiem zbyt wyro
bów hutniczych na rynku we* 
wnetr^nym zmalał znacznie, a wy-« 
wóz zagranicę, zwłaszcza do Rosji 
sowieckiej, wobec niemożności dys 
kontowania weksli sowieckich, m 
stał zupełnie. W* rezultacie hutnic
two żelazne objęte zostało niezwy>i 
kle silnem bezrobociem. 

Na tern tle hutnicy nawiązali 2 
rządem rokowania, w których za
ofiarowali poważną zniżkę ceny 
swoich wyrobów za udzielenie im 
zamówień. 

Wczoraj doszło ostatecznie do 
porozumienia. Przedstawiciele hut
nictwa zobowiązali się obniżyć ce
nę żelaza sztabowego o 10 proc., t, 
j. o 35 zł. na tonie. 

Do obniżki tęj dostosowany bę
dzie cennik na pozostałe wytwory; 
żelazne. Obniżka obowiązywać ma 
natychmiast. Syndykat polskich hut 
żelaznych wyda stosowną instruk
cję co do przeprowadzenia obniżki 
cen żelazt I wytworów żelaznych 
w handlu hurtowym, pólburtowym 
i detalicznym, tak, aby ceny dla 
konsumenta były o 10 proc. rtiższs« 

Zarazem rząd wystąpił z postu
latem dalszego utrzymania syndy
katu hut ielaznych, którego umowa 
upłynęła w zeszłym miesiącu. 

Ze swej strony rząd poczynić ma 
w hutach znaczne zamówienia, prze 
ważnie na warunkach kredyto
wych. Nie jest wykluczone, że hu
ty otrzymają również większe za
mówienia płatne gotówką. 

Chodzi tu mianowicie o zamówi© 
nic tow. kolejowego frąncusko-pol-
skiego na dalszą: budowę linji ko4e 
jowej Śląsk — Gdynia. 

Jak wiadomo, zamó\Vienia tego 
towarzystwa uzależnione są dziś w 
wielkiej mierze od zrealizowania na 
rynku ira-ncuskim drugiej transzy 
obligacyj w wysokości 300.000.000 
franków. 

W sprawie tej prowadzone są w 
Paryżu od dłuższego czasu roko
wania. w których'w tej chwili bie
rze również udział bawiący tam 
pr/.ejazdem na południe Francji min. 
Kiilin. . 

Jak słychać, nie jest wykluczone, 
że Tow. francusko - polskie uzyska 
na poczet drugiej transzy obligacyj 
pożyczkę, płatną ewentualnie w 
dwu częściach. Pożyczka ta posłu
żyłaby właśnie dla dopełnienia za
mówień w hutach żelaznych w Pol
sce. 

W ten sposób, są widoki znacz
nego ożywienia robót w hutnict
wie, i co za tem idzie/ograniczenia 
bezrobocia w tej ważnej dziedzinie 
produkcji. 

Zarazem, można się spodziewać 
że zniżka cen żelaza odbije się o-
gólnie na wskaźniku cen i w hi-
nych, podstawowych warsztatach 
produkcji przemysłowej, zmniejsza 
jqc rozpiętość „nożyc cen" prze
mysłowych i rolnych. 

P. prezes Sławek 
w Krynicy 

KRYNICA. 13.4. Dnia 11 b. m. 
przybył do Krynicy b. premjer 
WaJery Sławek na kilkunastodnio 

1 wy wnjop wypoozyirikowy. (PATY. 

19 list kandydatów 
do sejmu pruskiego 

BERLIN. 13.4. — Tel. wł. — Li
czba dopuszczonych list wybor
czych w Prusiech wynosi 19. 
Wspólna lista mniejszości narodo
wych została oznaczona numerem 
21. 

Zaledwie 11 list zgłoszonych zo
stało przez poważne polityczne or 
ganizacje. Pozostałe często już sa
mą nazwą akcemtują swoją grotes-
kowość. I tak do walki wyborczej 
staje: „Partja ruchu na rzecz usta
wowego uregulowania urodzin", 

„Partja ruchu na rzecz ustawowych 
bezrobotnych i dotychczas nieuzna 
nych inwalidów wojennych", oraz 
„Partja narodowej opozycji zjed
noczonych wierzycieli banku Rze
szy i poszkodowanych właścicieli 
marki". 

Ta ostatnia partja skupia zwolen 
uSków kandydata na prezydenta 
Rzeszy, Wintera, który jak widać 
nie zamierza oou.ścić rak w walce 
o zwaloryzowanie woiennych ban
knotów markowych. (My). 

Mapka Aaaei 
bezado. Tiacssrirli 

— L'' 7. u w ' . u > _ • ' : bCWl „ .. . . • ' " 

i L̂ -, J^Ktjs w \n Ja.h. kióre przed klk 
wiły swa działało osc. uiszczać ukolice. 

Tlrando. 
ma dniami wzm 

OENEWA, 13.4. — Teł. wł. -
Rada Ligi Narodów zebrała się na 
specjalne posiedzenie poświęcone 
raportowi komitetu finansowego Li 
gi o położeniu finansowem państw 
naddunajskich. 

Przewodnczyl premjer francuski 
[ Tardieu, który zaproponował, aby 
; sprawę odłożyć do majowej sesji 
l Rady Ligi, ażeby dać pdfeczegól-
• nym rządom czas na dokładne prze 

studiowanie raportu komitetu finan 
sowego. 

Wniosek len został poparty za
równo przez Grandiego jak i przez 
Simona. 

Delegat niemiecki von Biilow sta 
rat się przy tej sposobności do
wieść, że państwa naddunajskie 
vydają zbyt dużo na swoje zbro
dnia. 
Ten ustęp przemówienia Bulowa 

I wywołał ogólną wesołość, gdyż 

Odłożona do maja 
unja naddunajska 

chodzi tu o państwa takie, jak Au
stria, Węgry i Bułgaria, które na 
mocy traktatów pokojowych, jak 
wiadomo, sa rozbrojone. 

Następne posiedzenie Rady Ligi 
Narodów odbędzie się dnia 16 b. tn, 

Dolary Lindbergna 
w Anglii 

LONDYN. 13.4. —'Posaf t iwa 
nia bandytów, którzy porwali 
dziecko Lindbergna. skupił' 
wczoraj niespodziewanie 
Londynie. 

Kilka banknotów dolarowych, 
pochodzących z wykupu, zapła 
conego przez Lindbergha. znale 
ziono w Londynie. 

Policja angielska prowadzi go 
racrkowe śledztwo. 

http://Stam.ro
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O zdradę Hemfec na rzec Polski i o_!eg banknotów zmalał o 30.000.000 
u t u i u u i ; n « _ I I I I « •»• ™ * _ I • i** Pierwsze! dekady kwietnia oskarża a m r t r presW — Mtterowct* 
BRLIN. 13.4. — Z rewdacyj-

nerai" deklaracjami wystąpił Pre 
mjer Druski Brano na meetimm 
•w pałacu sportowym. Nawią
zując do rewizji u przywódców 
hiilerowskich. Brann oświad 
czvł: 

^Skonfiskowane przv rewi
zjach dokumenty świadczą, że 
hitlerowcy nietylko projektowa
li zamach staną, ale orzede-
wszystkiem z wiedza swego sze 
fa. zmierzali do wyraźnej zdra
dy kraju. Oddziały szturmowe 
narodowo - socjalistyczne pro
jektowały mianowicie, w razie 
konfliktu z Polska, wycofać swe 
siły z nad granicy. abv wykorzy 
stać moment dla zdobycia wła
dzy w Rzeszy". 

-Ciekawy jestem — mówi 
Brann — czy Polacy czekać be-

da na uporanie sie Hitlera z dzi
siejszym rządem?". 

Wrażenie mowy premiera 
pruskiego — jeżeli wierzyć ofi
cjalnej relacji — bvlo piorunu
jące. Stopień napięcia wzrósł. 
gdy Braun oświadczył: 

„Rząd pruski posiada ciekawe 
dokumenty, które oonad wszel
ką wątpliwość stwierdzają, że 
Hitler i jego oddziały pragnęły 
wykorzystać ewentualny atak 
z zewnątrz do dokonania zama 
cmi stanu". 

Bitass Banku Polskiego Sa pierwszą 
dekadę kwietnia r. b. wykazuje zapas 
złota 573.564.000 zł, Ł L o 45.000 zl. 
więcej niż w poprzednie] dekadzie. 

Pieniądze i należność* zagraniczne, za 
Uczone do pokrycia, zmniejszyły sie n 

3501.000 zł. do soray 67392-000 zŁ, r6w 
nież i niezalicźone do pokrycia zmalei 
szyły sie o 433.8000 do sumy I16.1I1.0V  
zr. 

Portfel wekslowy zmalał o 12.317.000 
zt- Pożyczki zastawowe wykazują spa
dek o 7 railj. zł. 

W pasywach porycia natychmiast 

płatnycb zobowiązań wzrosła a 
2&62S.0O0 zł. 

Obieg trletów baokowydi zmniejszył 
Się o 29.824.000 z!, do 1.100.704.000 zł. 

Stosunek procentowy pokrycia obie
gu biletów 1 natychmiast płatnych zo
bowiązań Bankii wyłącznie zlotem wy
nosi 44.15 proc. czyli o 14.17 proc po 
nad pokrycie statutowe, pokrycie krusz-
cowo - walutowe 49.36 proc, czyli o 
9-36 proc ponad pokrycie statutowe, 
wreszcie pokrycie złotem samego tylko 

! obiegu bjetów bankowych wynosi 52.11 
I proc 

Przemysłowcy węgow przed arbitrem 
Dziś dyr. Peche wyda orzeczenie 

W ministerstwie przemysłu 1 han 
dlu odbyły się wczoraj narady ar
bitrażowe w sprawie porozumienia 
eksportowego przemysłowców wę 
glowyeh. 

Posiedzenie podjęte o godz. tl 
w pol. przerwano o godz. 2.30 pop. 
poczerń podjęto narady wieczo
rem. 

Orzeczenie arbitra dyr. Peckie-
go spodziewane jest w dniu dzisiej
szym. 

* 
Jak już podaiiŁmy w naszem p.smie, 

przemystowcy węglowi zaprosili rząd 

Na ziejących ogniem „szwach ziemi" 
Teoria i praktyka katastrof wulkanicznych 

Jak się zdaje, katastrofa wulka
niczna. która nawiedziła Południo
wa Amerykę, należy do najwięk
szych tego rodzaju katastrof w hi
storii, przynairnn.e: co do przestrze 
ni. 

Lofay popiół, który zasypał mia
sta amerykańskie, jest równie groź 
nym albo i groźniejszym, niż lawa 
Świadczą o tern liczne wypadki w 

i, od losu Pompei, zasy-

Kowe Dodatki i daniny 
« Sowietach 

MOSKWA- 13.4. Rząd sowiecki 
okreśTrl podatek dochodowy od 500 
rubli miesięcznego zarobku na 3.5 
proc i ^ . , . . ^ 

Na zarabiających powyżej 400 ru- przeszłość 
bli miesięcznie nałożono jeduorazo-|pane; praez popiół z Wezuwiusza 
•rą daninę w wysofcości ćwierci mis |począwszy. ' 
siecznego zarobku. Danina U ma Takie największe katastrofy wul 
być przeznaczccą na cele budowla- kaniczne w naszych czasach spo-
jje. I wodowane były przez pop:ól. P;er 

Zatarg Ligi Narodów z Mandżuria 
• k<urs;c ankelowa 

PARYŻ. 13.4. Dzisiejsze depesze Iprzy- Lidz 
z Dalekiego Wschodu, pochodząc; 
ze źródeł japońskich, utrzymują, że 
w związku z postawą, zajętą przez 
lorda Layiona w stosunku do nowe 
go rządu mandżurskiego, konflikt 
między rządem mandżurskim a Lay 
tonem jest nieunnanMay. 

W rym wypadku byłyby możli
we dwa sposoby rozwiązania spra
wy: 1) komisja Layiona może uprze 
dzić Lice Narodów o niemożliwo
ści zbadania na miejscu sprawy 
mandżurskiej. 21 konrsja złoży ra
port korzystając' jedynie z wiado
mości zebraaycb w rozmaitych 
miejscowościach, w których się bę
dzie zatrzymywać na zewnątrz 
Mandżurii 

TOKIO, 13.4. Przedstawiciel Ja
ponii oświadczył, że rząd japoński 
•ie może żądać od rządu mandżur
skiego. ażeby zmieniał swoją decy
zję co do nieudziełena Wellingtono
wi Koo zezwolenia na wjazd do 
Mandżurii z innymi członkami ko
misji Lid Narodów. 

Natomiast rząd japoński zrobi 
wszystko co będzie w jego mocy. 
ażeby zapewnić bezpieczeństwo 
Wellingtonowi Koo w razie jeżeli 
będzie on towarzyszył komisji Lisi 
Narodów. 

GENEWA, 13.4. Przewodniczący 
komisji ankietowej Ligi Narodów 
lord Lyuon zawiadomił sekretariat 
generalny Ligi Narodów, że komi-
i x Łr<ietowa rozpatrzyła informa
cje. według których chiński asesor 
komisji Wellington Koo nie jest rze 
komo upoważniony do wjazdJ do 
Mandżurii 

Komisj isja uznała, i e gdyby wiado-
ta się potwierdziła, wytwo

rzyłaby się poważna sytuacja, gdyż 
J»mJsja nie może pozwolić, by 
skład jej postawiony był pod zna
kiem zapytania. 

Wszelkie utrudnienia, czynione 
Jej asesorowi chińskiemu, uważane 
będą przez komisję jako skierowa
ne przeciw niej samej i poinformu
je o nich natychmiast Ligę Naro
dów (PAT). 

PARYŻ, 13.4. Komisja ankietowa 

Narodów zakomuniko
wała rządowi mandżurskiemu swój 
program. Członkowie komisji opu
szcza Pekin w piątek. Do Mukde-
nu przybędą w niedziele, skąd uda 
dzą sie do Kirynu 23 kwietnia. W 
Czang-Czung będą 25 kwietnia. Po 
zwiedzeniu Charona i Cycykaru 
komisja opuści Dajren 19 maja, aże 
by powrócić do Pekmu. 

TOKIO. 13.4. Ze źródeł urzędo
wych komunikują, że sekretariat 
L i i Narodów zwrócił uwagę dele 
gacji chińskiej w Genewie, że Chi
ny powinny w dalszym ciągu pro
wadzić rokowania pokojowe w 
Szanghaju, zamiast odwoływać się 
wctąż do Ligi Narodów. 

wszeństwo wśród nich przyznaje ] kością zwaliła sie na ziemię, no
sie np. wybuchowi wulkanu Mont 
Pelee na wyspie Martynice, który 
w roku 1902. w sam dzień Wniebo 
wstąpienia Pańskiego zniszczył 
miasto Sain-Pierre. 

Była to katastrofa o wiele więk
sza, niż zeszłoroczne straszne 
zniszczenie amerykańskiego miasta 
Hanagui, stolicy środkowo - amery, na sekundę. 

kryła całe miasto rozpalonym popio 
lem i zatrzymała się w pobliżu polo 
żonej na południe miejscowości Le 
Carbet. 

Od wulkanu do miasta Saint-Pier 
re chmura przebyła przestrzeń w 
czasie krótszym, niż jednej minuty 
z szybkością przeszło 150 metrów 

kańskiej republiki Nicaragua. więk
sza, niż wybuch wulkanu w Kraka
tau. który pogTążył w Oceanie ca
la wyspę ze wszystkiem, co się na 
niej znajdowało. 

Z katastrofy miasta Saint-Pier-
re na Martynice ocalało tylko 
dwóch ludzi, z ogólnej liczby 28 ty
sięcy mieszkańców. Był to miano 
wicie, znajdujący się podówczas w 
więzieniu murzyn litis Ztparis i pe 
wien szewc, nazwiskiem Compere. 

W samo południe z wnętrza wul 
kanu odezwały się straszliwe buki 
1 z krateru podniosła się olbrzymia 
chmura, rozświetlana otbrzymiemi 
błyskawicami 

Temperatura popiołu w chwili, 
kiedy się zwalił na miasto, wedle 
obliczeń uczonych wulkanologów, 
wynosiła przeszło 1,500 stopni Cel
sjusza, 

Co jest przyczyną wybuchów wul 
kanlcznych. nauka jeszcze defini
tywnie nie odpowiedziała. 

Istnieją dwie teorie: Jedna daw
niejsza. która twierdzi, że wnę
trze ziemi jest płynne i rozpalone 
i że gazy tej płynnej masy. od cza 
su do czasu, nabierają takiej pręż
ności, że wyrzucają popiół i rozpa
lona lawę nazewnątrz. Wedle dru
giej teorii, wskutek olbrzymiego cis 
nienia wnętrze ziemi jest twarde 

Chmura ta z błyskawiczną szyb-i jak djament. co ma potwierdzał! 

300.000 zł. odszkodowania 
otrzymał podobno dyr. lewalskl 

Przed kilkoma dniami opuścił Siąskj wiązaniem kontraktu 
p. Lewalskl. generalny dyrektor huty 
Pokoju I główny plenipotent nr. Balle-
strema. Pobierał oo miesięcznie 
118.000 zł. 

W związku z przedienniooweni roz-

z panem Leaal-
skim przez oba przedsiębiorstwa, roze 
szła się pogłoska, że otrzymać on miał 
odszkodowanie w wysokości 3CO.000 
zł. 

Ciekawe, Se prawdy Jest w teł po
głosce? 

szybkość przenoszenia się fal gło
sowych przez środek kuli ziem
skiej. Pomimo to w środku ziemi 
panuje niesłychanie wysoka tern 
peratura, a jeżeli wskutek jakiegoś 
przesunięcia się warstw wspomnia 
ny nacisk gdzieś się zmniejszy, owa 
twarda masa nagle zamienia się na 
DIJTI otenisty i wybucha. A o to prie 
sunięcie nie trudno, bo wulkany znaj 
dują się przeważnie w górskich oko 
licach, na t. zw „szwach ziemi" t. j. 
w miejscach gdzie skorupa ziem
ska jest najsłabsza i najbardziej na 
rażona na przesunięcia. 

na arbitra w ich sporze o szczegóły po
rozumienia eksportowego. 

O co chodzi w tym arbitrażu? 
W obawie, by rząd nie narzucił su

rowego układu przymusowego, prze
mysłowcy węglowi w ostatnie! niemal 
chwili opracowali projekt porozumienia 
dobrowolnego. 

Polega on na utworzenia konwencji 
eksportowe! i funduszu wyrównawcze
go, przeznaczonego na pokrywanie 
strat eksportu węgla na rynki skandy
nawskie. Fundusz ten opierać się ma na 
opłatach, obciążających kopalnie od 
każde) tony węgla sprzedane) w kralu 
bądi zagranica — na tynkach licencyl 
nyćh (Austria. Węgry, Jugoslawja, Cze 
chostowacla). 

.Ponieważ eksport licencyjny 1 sprze
daż krajowa dają dochód, zaś wywóz 
na rynki północne jakoby Jest deficyto
wy. stawki wpłacane do funduszu po
służą do u>yrdivnan/a tych zysków i 
strat: mianowicie sumy uzyskane od 
sprzedaży zyskowne), wypłacane będą 
jako premia przy sprzedaży stratnej. 

To jest zasada. Jaka jednak będzie 
realizacja? 

Otóż przemysłowcy nie mogą sie po
godzić nietylko co do stawki na rzec* 
funduszu, ale i co do wysokości premii. 

Powtóre. spór toczą o podJia! ryn
ków zyskownych, t. j. krajowego i za
granicznych — licencyjnych. 

Te t inne punkty sporne rozstrzygnąć 
ma dziś dyr. Peche. Dojście „poiubow. 
negn" porozumienia baronów węglo
wych jest z pomocą arbitrażu rządo
wego, rzeczą niemal ze przesądzoną, 
wobec czego bezpodstawne jest prze
widywanie. lakoby rząd zamierzał mia 
nować węglowego .komisarza rząd** 
wego. 

Lekarz zamordowany ira ulicy 
Zemsta siaieńta za neudaina operacje 

WIEDEŃ, 13.4. Prof. Uniwersyte 
tu wiedeńskiego laryngolog Gustaw 
Aleksander zamordowany został 
wystrzałem z rewolweru na ulicy 
przez krawca Sukupa. 

Śledztwo wykazało, iż morder
ca nie jes'_człowiekiem normalnym 
Tłem zamachu jest zemsta na nieu-
datną operacie. 

W roku 1910 prof. Aleksander 

dokonał operacji kości nosowej Sa. 
kupa. Nos został zdeformowany, a 
twarz Sukupa przybrała tak odra
żający wygląd, iż. jak twierdzi. ni» 
mógł on znaleźć z tego powodu za
jęcia. 

W rołtu 1910 dokonał on zama
chu na Aleksandra i został ukara
ny więzieniem, które odsiadywał v. 
zakładzie dla umysłowo chorych. 

Plotka o płaszczu M kołaja II 
rzekomo w oosiadan u Kwinty 01brzytr.'e oszustwo bankiera 

Kwinty nie przestaje być przedmio
tem dalszego energicznego śledztwa 
władz prokuratorskich. 

Obecnie rodzina i wspólnicy banlrte 

Czy całe życie ma szukać dziecka? 
Tragiczne perspektywy przed bohaterem transatlantyckim 

Jeden z przedstawicieli nasze] poli
cji. zapytany, po ostatnich sensacyj
nych zdarzeniach w sprawie dziecka 
Lindbergba. cc*y zrobił, gdyby dostał 
teraz śledztwo w tej sprawłe, odparł 
bez wahania: 

— Przedewszysnrero aresztował
bym Ort rasa, dr. Dobsona - Peacocka 
i wszystkich tych poirednftów I przy
jaciół Lmrberfba. którzy kierowałi do 
iycbczas Jęte krokarriU. 

3o rzeczywiście wszystko te wygją 
da obecnie bardzo podejrzanie, zwła
szcza pa oszustwie bandytów, którzy 
wzięli okop. a dziecka cie zwrócUL 

Jak się obeciie okazuje, okup złoto 
m Jeszcze daia 2 kwietnia, po wielo-
krcniycb lotach Lmdbergha na smó-
wtene miejsce spotkania, którem miała 
być tak zw. .Witmlca Marty" na wy
brzeżu stan Macsaclnaetts. Tam od
bywały się konferencje z prawdziwy
mi, czy rzekomymi, bandytami. Pc-
oirzymaaia sany 50 tysięcy dolarów 
w banknotach 20 i 50 dolarowych, ban 

Przez U r n baii spółdzielczy 
fncnWcf M U sie or/triiU od długów lithwarskith 

W obecnym słanie rzeczy, kiedy I daniem tego banka jest zracjonali-
pracownJcy państwowi nadmiernie zowanie i potanienie kredytu dla 
sic pozadl—taH w kasach saraopo-. pracowników państwowych, a prze 
tnocowych, niejednokrotnie zmosze'de wszystkiem zapoczątkowanie ak 
ni sa szukać gdzieindziej kredytu i cji oddłużania tych pracowników, 
znajdują eo w postaci kredytów 
lichwiarskich (4 do 10 proc. płacą 
miesięcznie). Jeśli sie uwzględni 
takie obciążenie ich pod względem 
kredytów towarowych, to wów
czas nwypnk!a się w całej pozie 
ich ciezka sy tnacja. 

Mając powyższe na ttwadze, za
rząd główny Stowarzyszenia irze-
dników państwowych zorganizo 
wal i utworzył najogólniejszą in-
strrncję kredytową dla pracowni
ków państwowych, t i Spółdziel
czy Bank Urzędniczy. Celem 1 z*--

Bank Urzędniczy tylko i wyłącz 
nie o własnych siłach rozpoczął 
juz te akcie. Udziela on t zw. od-
dtazeniowych potyczek w sposób 
najbardziej przystosowany do wa
runków pracy i płacy pracownika 
państwowego. Udziela bowiem śre 
dniotenninowych, na okres 50 nue 
siecy pożyczek na 8 proc, amorty
zowanych w ratach miesięcznych. 
Zabezpieczenie tych pożyczek jest 
dostosowane do możliwości praco
wników państwowych. 

GIEŁDA 
areuH WARSZAWSKA 

z d_t U-CD h. _ 
Ws-tr I dewizy 

IW. Stan. Złedn. «_» I po); Belgia 
\2A30: Hoiaadła 36JJ0: Lenom ffl.70 
— 33 75: Nowy Jork 8J02; Nowy Jork 
{kabel) 1907; Paryż 36.14; Srwalcaria 
17355. 

i proc pot. hanowi. 37.25; 7 proc 
poi stafaBlzacylna S3.T5 — S»J00 _ 
63J» (w proc.): 4 proc »oŁ tewesty-
erlna serłnwa » 0 » ! 4 proc noc. hiwe 
•łycytna «A3 — KOO; 4 »roc paidw. 
po- prerajowa oohtrowa 4—25 — 47.75 
»— 48.00: 5 rrnt V-——-——faa 39.25: 

6 proc pot. dolarowa 55.00 (w proc); 
5 proc poi. kolejowa koowersyjna 
33J00; 8 proc U Z. Banku Oorpod. Kraj. 
94JDO (zl 161 tt): 8 proc obUg. Banku 
Oospod. Kral. 94X0 (zt 161j6S); 7 proc 
L. Z. Ba—m Oospod. Kraj. 8325 (w 
proc): 1 proc obłig. Baakn Oospod. 
Krai. 83JI (w proc); 8 proc. L Z. Ban 
ka Rolnego 94.00 (zŁ 161^6); 7 proc. 
L. Z. Baoku Rolnego 83^5 (w proc); 
4 I pół proc. L. Z. złem. 39.50 — 40JW; 
8 proc U Z. Warszawy 61.75 — 6050 
— 61JOO; 8 proc L Z. Łodzi 60^5; 5 
proc. U Z. Łodzi 46JOO; 8 proc m. Piotr 
kowa 53_S; 8 proc L. Z. Czestocho-
wy 53.25, 8 proc U Z. Kaliaza 58.25. mleszkalacel 

dyd polecił lotnikowi, aieby zjawił się 
w miejscowości zwano) Catty Hank, a 
znajdzie tam dziecko. 

Nastąpiło sześć nocy 1 sześć dzl szar 
clącego nerwy wyczekiwania. Każdy 
telefon, kaidy list w domu Uodbergha 
zrywaj wszystkich na nogi, a Lrnd-
bergh kiłkakrotuie udawaj się aeropla
nem, w towarzystwie swego adwoka
ta, na wyznaczone miejsce, ale dziec
ka nie znalazł. I wtedy dopiero zde
cydował s'ę podać numery banknotów 
pokcJL Podobno udało mu się nawet 
stwierdzić nazwiska bandytów, którzy 
porwali ma dziecko, dzięki odciskom 
ich palców, odebranym przy sposob
ności wspomnlaaych spotkaŁ Narazie 

Jednak tę tajemnicę znakomity lotnik 
zatrzymuje dla siebie. 

Niema Jednakie najmniejszego dowo 
du, ie pieniądze wzięli właściwi ban 
dyd, a nie pospolici wyzyskiwacze. 
Wprawdzie na dowód swojej prawdo
mówności mieli oni Llndberghowl po
kazał sukienki dziecka, ale Jest możli
we, ie dowiedzieli się prywatnie, Jak 
dziecko było ubrane I kazali sukienki 
zrobić, moie nawet w tym samym za
kładzie ubraniowym, w którym kupiła 
le p. Llndberghowa. 

Wobec takiego obrotu sprawy zy
skuje na prawdopodobieństwie smutne 
przypuszczenie, ie dziecko Lindbergha 
Już dawno nie iyje. To, ie bandyci 

Szantażowe arion my i defraudacja 
b. sekretarka Kółek Relrciydi oskarżona 

Niezwykłym gościem ławr oskarżo
nych w sadzie okresowym w War
szawie była w dnin wczorajszym p. 
Helena Krsieinicka. młoda autorka licz 
nycn powiastek dla dzieci. P. Kisiel 
nicka znalazła sie ood zarzutem przy 
właszczenia 7.088 zl. z wydziału han
dlowego Związku kółek rolniczych. 
gdzie byb sekretarka. Ponadto zarzs-
cono lei usiłowanie szantażu. 

Wedle wmików dochodzenia, p. KI 
sielnicka pisała anonimy, w których 
zadała od P. Pawła fridlanda 3.000 zł. 
w dwóch ratach. Anonim byt podpi
sany: .Międzynarodowa organizacja 
szantażystów — Baldwin Cross Co". 
P. PrkHand pod groźbą śmierci miał 
Położyć pieniądze pod słomlamka na 
schodach. 

Urząd Sedesy powiadomiony przez 
p. rrkłUoda o anonimach, urządził 
pomysłowa zasadzkę. W określonym 
czasie włożono kopertę pod slomian-
kę I połączono la zaoomoca nitki po
przez drzwł z przedpokojem, gdzie o-
czekiwał na czatach wywiadowca Sza 
nlawskl 

Na końca nitki w przedpokoju umo
cowano Maty papierek. Gdyby ktoś 
wyjmował kopene. nitka syaiallzowa 
la szantażystę. Mkno oczekiwań wy 
wUdowcy, Bfkt po kopertę się nie 
zgłosił. Natomiast w oweł porze z 
pokoju sabłokatotkl n. Frtdlanda p. 
-Mcnastertkiel wyszła oskarżona Ki-
;4e:n<cka I przechodząc przez przed
pokoi przyjrzała sie bystro wywiadów 
cy. wpatrzonemu w papierek na podło 
dze. 

P. Klslebicka brla przyjaciółką p. 
Monastersklel I czasem u nlel nocowa 
la. zawsze Jednak wychodziła wcześ
nie rano. tym razem zaś przesiedziała 
do Poradnia. 

Dowodem, te osi brała odział w a-
ftrze byl takt. ie następny anonim 
wypominał o. rridlaadowl urządzenie 
Pułapki z oKka 1 papierkiem I poni-
wiat żądanie złożenia pieniędzy w In
ne nBeftea. 

Dmcl wypadek szantażu zaszedł w 
slociaka do p. Wandy OAreckiel. za-

przy ul. Marszałkow

skiej 97. Osoba ta otrzymała ałioni-
mowe polecenie od ..Międzynarodowej 
organizacji szantażystów — Baldwin 
Cross Co", złożenia naczkl. zawiera-
iacei IJSO0 złotych za zazomierz na 
4-em piętrze klatki scbodowel. 

Powiadomiona o lem przez p. Oó-
recką policja, poddała dom Nr. 97 
przy ul. Marszałkowskie! ścisłej ob
serwacji. Ustalono, ie w oznaczonym 
czasie na klatkę schodowa weszła o-
skarżona Kisielnicka i zeszła po krót 
kim czasie. 

P. Górecka otrzymała leszcze po
tem trzy anonimy % nowemi termina
mi I w związku z tern obserwowano 
znów dziwne wizyty o. Kisielnickiei 
na klatce schodoweL 

W toku śledztwa oskarżona autor
ka powiastek dla dzieci do winy nie 
przyznała sie. dowodząc ze na klatce 
scbodowel nrzv ul. Marszałkowskiej 
97. znalazła sie. idąc do o. Leo Bel-
monta. którego miała orosić by napi
sał przedmowę do lednel z Jeł powie
ści. 

Następnie wszakże oskarżona literat
ka zmieniła zeznanie. Pewnego dnia 
— opowiada ona — spotkała w Ale
jach Jerozolimskich lakaś nieznajoma, 
która mówiła. Iż wie o niedoborach w 
sekretariacie wydziału handlowego 
Kółek rolniczych I gotowa iest owe 
sraki pokryć, jeśli wzamlan za to P-
Klsiełnicka będzie chodziła- co drugi 
dzień w oznaczone) norze n» klatkę 
schodowa orzv ul. Marszałkowskie! I 
zniesie do bramy ltst ukrvtv za ga
zomierzem. Nieznaloma miała przy-
tem grozić o. Kisielnickiei śmiercią w 
razie niespełnienia zadania. 

Rozprawie wczorajsze! przewodni
czył sędzia Hermanowskl. 

P. Kisielnicka przebywa na wolności 
za kauria. 

Na rozprawę trio orzrbyla p. Gó
recka. Jeden z ważniejszych świadków 
oskarżenia. 

Wobec (ego na wniosek prokurato
ra Jusctia. oraz obrońcy adw. Szu
mańskiego sad snrawę odroczył. 

zgłaszają się po okup, niczego nie do 
wodzi, bo mogą kłamać, że dziecko 
Iest zdrowe, a z drugiej strony śmrerć 
malca brom ich przed wykrycifcm. 

W przeszłości istnieje w tej mierze 
bardzo niepocieszajacy przykład. Mia 
nowicie w r. 1S72 porwaro dziecko ka
lifornijskiego milionera, Rossa. Ojciec 
uczynił wszystko, aieby dziecko od
zyskać. Wreszcie zJawiU się n niego 
wysłannicy bandytów, wzięli okno, I 
zapowiedzieli rychły powrót dziecka. 

Mijały jednak dni 1 miesiące, mijały 
lata, dziecko nie powróciło. Oiciec cią 
ele szukał, kiedy zaś zrozpaczony za
mierzał zaniechać poszukiwania, za
wsze Jakaś nowa Informacja, nowe ro 
kowania podniecały Jego nadzieję. 

Po 20 latach zaczęli co pewien czas 
zjawiać się u Rossa jacyś młodzi lu
dzie, a każdy z nich mówił: 

— Ja Jestem pańskim synem. 
Ażeby uniknąć pomyłki, Ross wy

znaczał wszystkim rentę dożywotnią, 
tak, że kilkudziesięciu młodych ludzi 
żyto na Jego koszt, aż wreszcie Ross, 
prawie zupełnie zrujnowany 1 na pól 
obłąkany, umarł, nie odzyskawszy ni 
gdy syna. 

Czyżby taki los czekał Uodbergha? 

ra starają się tusiować rozmiary afe
ry. Ostatnio np. spłacono kilku drobniej 
szych wierzycieli. Zausznicy Kwinty 
chcą w ten sposób zyskać przychyl
nych dla bankiera świadków. 

Zainteresowanie opinji publicznej afe
ra iest ogromne. 

Jedno z największych wydawnictw 
kryjninałno • detęktywnych na zacho
dzie Europy, w 'tych dniach przysyła 
do Warszawy specjalnego korespon. 
denta, który czytelnikom tego pisma 
na dostarczyć szereg artykułów, do
tyczących afery bankiera Kwinty. 

Puszczono w obieg plotkę, że Kwin
to jest w posiadaniu bezcennego płasz
cza gronostajowego, stanowiącego wła
sność zamordowanego przez bolszewi. 
ków cara Mikołaja II-go. 

Kwinto rzekomo podczas rewolu
cji w Rosji, kupił na licytacji płaszcz 
koronacyjny Mikołaja,' wykonany s 
gronostajów i zdobiony najpiekniejsze-
mi klejnotami. Płaszcz ten przedstawia 
ogromna wartość. 

Płaszcza tego nie odnaleziono. Wedle 
pogłosek, Kwinto płaszcz ukrył u Jedne 
ZO ze swych krewnych, a zarazem 
wsoólnika oszukańczych machteacyj. 

Gorgonowa chora 
Proces będzie odrotzony 

LWÓW, 13.4. Krąży tu pogłoska, 
że rozprawa przeciw Ricie Gorgo-
nowej nie rozpocznie się dnia 25 
b. m. 

Wnoszą to z okoliczności, i e jak 
kolwiek na ten dzień sala jest za
rezerwowana na rozprawę, to jed
nak urzędowo rozprawy nie rozpi
sano oraz nie wezwano świadków.. 

Czyta cie 
K I N O 

Sekwestrator • przywłaszczyć el 
skazany na 1 i Dół raka więżenia 

Sąd okręgowy w Warszawie skazał 
wczoraj sekwestratora urzędu skarbo 
wego, Czesława Lityńskiego, na półto
ra roku więzienia za przywłaszczenie 
6350 zł. Naczelnik urzędu skarbowego 
dowiedziawszy się kiedyś wypadkiem o 
wniesieniu kilku tysięcy złotych przez 
pewnego płatnika, polecił Lityńskiemu. 
by wskazał, gdzie pieniądze zostały 
przelane. 

Miast odpowiedzi. Utyńsk' uciekł I 
więcej w urzędzie się nie pokazał. Po

licja rozesłała listy gończe 1 po trzech' 
miesiącach oskarżonego ujęto. 

W toku wczorajszej rozprawy oskar
żony do winy się nie przyznawał, do
wodząc, Jak zwykle w tego rodzaju wy 
padkach, że pieniądze mu skradziono.' 
Miało to być w hoteln Victoria. 

Przewód sadowy wykazał, że Lttyli-
skl Istotnie bywał w hotelu Victorla, 
ale urządzał luż wówczas libacje I hu
lanki ł przywłaszczonych pieniędzy. 

Na drucie telegraficznym 
zbilska rtfałeka 

— Rząd łotewski wprowadził mono
pol handlu .zbożem od 1 czerwca, mono 
pol ogarnia: żyto, pszenicę. Jęczmień < 
kukurydzę. 

— W pobliżu wysp Batan na połud
nie od Formozy zatonął okręt z 19 ludź
mi załogi 

— 30 sjonlstów z Welzmanem na 
czele uległo zatruciu ptomainą (Jadem 
zgnitego mięsa) na bankiecie w Durba-
nle (Afryka Pld.); życiu Ich nie groź1 

niebezpieczeństwo. 
— Na przewodniczącego Międzynaro

dowej Konferencji Pracy obrany zosta) 
wczoraj delegat Kanady p. Robertson 

— W Alma - Ata z wyroku sądu sn 
wiecktero rozstrzelano fi inżynierów za 

sabotaż na nowej kolei Turksib. 
— Na parowcu lińskim „Oliwsberc" 

w drodze do Szanghaju w porcie Ekcl 
bourne zastrajkowała Załoga, zadając 
podwójnej płacy; trzy osoby areszto
wano. 

— Rząd Irlandzki postanowił nie wpła 
clć do skarbcu W. Brytanii Juł~£zer*-
cowel raty t zw spłaty gruntoweHŁsu 
tnie IJOU000 f. szt. >». 

— W Moskwie dokonano próby lotn^S^ 
pierwszego sterowca sowieckiego z nie
złym wynikiem. 

— W Ulnve aresztowano 12 żołnierzy 
za odział w akej' komunistycznej. 

— Deficyt budżetowy St. Zjednoczo
nych przekroczył 2 miliardy dolarów. 

http://I16.1I1.0V
file:///2A30


C z w a r t e k , 14 lrwlernfa 1932 r . 

AMERYKA... AMERYKA... 
„Cywilizacja" amerykańska dla Francuza - Lubiliśmy Ameryką w czasie wojny.,.-Nowoczesna 

mitologia-Krytycyzm się budzi...-St. Zjedn. a Z. S. R. R . -Co trzeba o Ameryce wiedzieć? 
W nowojorskim „New-York Ti - 'dz iewczyna siedzi przy kominku,! 

mes Magazine" ukazał się niezmier' ale nie robi na drutach. 
nie interesujący artykuł Bernarda' Obok niej ojc iec ma mmc zmar-: 
Fay"a pL „Cywilizacja" amerykan-1 twioną. 
s i a , widziana oczami Francuza - . Jest wybitnym adwokatem, a 

Niektóre ciekawe urywki z tego' dziewczyna śliczną dziewczyna, i 
anykułu warto tu przytoczyć. | nagle, postanowiła studiować me-

„Błotnista i wąska uliczka w i dycynę. Ojciec rozpacza: 
Bretanjt. Samochód obcej marki.l — Lisette jest przecież dość ład-
pokryry pyłem. m:;a pędem gropę! na na to. by dostać męża! Ach, te 
wieśniaków, obryz£uJąc ich blo- nowe obyczaje. To . . . . 
tem. cywilizacja a m e r y k « s k a ! _ 

Najstarszy wieśniak krzyczy: 
— Przeklęta maszyna! 

Przeklęta cywilizacja 
amerykańska'. 

* 
Mieszkanie w Paryżu. .Młoda 

P » mndonnn o o p r e " - -

P. Marła Koope. urodzona 1 otalenlo-
n n IpiL • iczlu operetki »" Bydgosz
czy odniosła wielki sukces w J^jAa 

z Moofmartre". 

Poważny gabinet. Kilku panów 
naradza s:e. Właśnie, postanowili 
ogłosić bankructwo, gdyż przed
siębiorstwo ich załamało się gwał 
townie. 

Jeden z panów przemawia: 
— Uprzedzałem, że metody, któ 

rych używaliśmy, wiodą do upad
ku. Jesteśmy we Francji, a Fran
c a nie jest kra.em, nadającym się 
Jo przyjmowania 

cywilizacji amerykańskiej!". 
Takich przykładów przytacza 

„ a x t artykułu .jeszcze więcej. Przy 
pominą 'on następnie, że pojęcie c y 
Miiizacji amerykańskiej datuje się 
>J lS-go wieku, przyjmowało róż

niące iazy. ale rozwój jego przy
padł dopiero na okres ostatniej 
wojny. 

..Ludzie byli w ó w c z a s znużeni. 
Amerykanie wnieśli młodość i w e -

' solość. Jwia: znajdował się w tru-
| dnem położeniu i .nansowem. Ame-
| tykanie wnieśli pieniądze. Fabryki 
ji drogi żelazne były nadszarpnięte. 
j Amerykanie wnieśli warsztaty i 
; lokomotywy i nowe narzędzia. 

Nawet ci, którzy nie lubili ich 
rządów, ich polityki ich dyplo
macji. polubili ich uśmiechy, ich 
pieniądze, ich młodość, optymizm 
i ^zczcśc.e. 

Om, Ciem była w r. 1930 „cywi
lizacja" amerykańska dia przecho
d n i ulicy w mieśc.e europeiskiem. 

* 
Umysł europejczyka s tworzy! 

sobie cztery mity w związku z A-
meryka.: mit .Morgana, mit Forda, 
mit Wilsona i mit Chaplina. 

Mit Wilsona 
byl s tworzony dla ludzi na w y s o 

kim poziomie moralnym. Zwrócili I 
oni uwagę na kraj, którego prezy-l 
demem był człowiek jednocześnie' 
religijny, nowoczesny, praktyczny'' 
ideaJista i demokrata. Zaczęto gro-! 
sić jego doktryny. 

Mit Morgana 
stworzony został dla poczciwych; 
konserwatystów, których c ieszyl i 
fakt, iż uczciwy i mądry bankier! 

gra większą Tolę. niż najwybitniejsi ] 
dyplomaci i politycy. 

Mieli oni zaufanie do kraju, w któ 
rym siły iinansowe panują nad par-
tjami politycznemi; zrobili więc z ! 

Morgana świętego złota, dla uczci-j 
wych domów. 

MU Forda 
stworzono dla ludzi młodych, am
bitnych i śmiałych, którzy wierzyli, i 

Co wróża gwiazdy na dzień 14 kwietnia? 
Niemiły wieadr 

Auiomobiliści 
matki was proszą... 

Wraz z mideitriem ciepłych dni 
zbliża się ożywiony sezon samo
chodowy. Ulice miejskie, a zwlasz 
cza szosy podmiejskie z a roją się 
od aut. 

Wraz z lem zwiększy sie oczy
wiście. liczba nieszczęśliwych w y 
padków. a przedewszystkiem w y 
padków przejechania, bo. niestety. 
przyznać musimy, że zarówno na
si szoferzy po większej części zbyt 
mak> przywiązują wagi do bezpie
czeństwa pieszych, jak i piesi za-
bardzo lekceważą sobie s tosowa
nie sie do przepisów. 

Co rok lalo przynosi wiele w y 
padków przejechania dz iec i 

Jest to całkiem zrozumiale i na
turalne, jeżeli weźmiemy pod u-
wagę smutny fakt, że n nas 
nic słe nie robi dla zabezpieczenia 
dzieci przed przejechaniem przez 

samochody. 
Ktokolwiek jeździ! szosami Fran

cji. był Mierzony tem, że na kilka
dziesiąt już metrów od budynków, 
w których mieszczą się szkoły, wi

dnieją olbrzymie tablice, a na nich 
" pod wizerunkiem dzieci idących do 

szko ły zdaleka uderzają litery 
krzyczące: 
.Zwoln ić ! Szkoła!- , albo: „Uwaga! 

Dzieci r . 
Ostatnio Francuzi zastąpili te ta-

. blice jeszcze wymowniejszemL 
Pod wizerunkiem dzieci napisano: 

- ^nwniobi f i sc i . marki błagają was . 
jedźcie ł n powoli! Szkoła!". 

Takie same napisy i obrazy dzie
ci widnieją na każdym rogu nlicy 
paryikiej, w której mieści sie bu

dynek szkolny. 
To jest jeden sposób zabezpie

czanie dzieci przed katastrofą. A-
le nie należy zapominać i o drugim. 
Trzeba, aby te 
dzieci same ułatwiały antomoblli-

srom zadanie 
i nie chodziły po ulicach nieświa
dome przepisów, jak ślepe, 

W tej dziedzinie mistrzami są 
Niemcy. W roku 1923 pewien na
uczycie! berliński, przerażony wie! 
ką ilością wypadków, rozpoczął 
planową akcję wśród szkolnych 
dzieci, nauczając ich przepisów ni
ebo kołowego. 

W roku 1926 przyłączyło się do 
niego jeszcze siedmiu nauczycielL 
Obecnie „Ochrona od wypadków 
nad dziećmi szkornemi" (Schul -
Verkehrs Wacht) liczy w Berlinie 

I 700 nauczyciel i 
w calem państwie zaś kolo ŁOOO 

naaczycieiU 
Stowarzyszenie to rozwinęło ż y 

wą działalność: wydaje odpowied
nia plakaty, wierszyki z przepisa
mi o ruchu, urządza pokazy kino
we. egzaminy, próbne chodzenie po 
ulicach. 

Od czasu powstania o w e g o sto
warzyszenia. liczba wypadków 
przejechania dzieci przez stmocho-
dy zmniejszyła się pokaźnie. 

. * 
A • nas? C o robi się n nas dla 

: zapobiegania nieszczęściu? Jakie 
znaki os trzegawcze mamy w po
bliżu zbiorowisk dziecięcych. 

Jakie nauki z tej dziedziny wpa
jamy dzieciom w szkole? 

W u l f c a n y , htóre nią obmdzibf 

Ale : wczesne go
dziny ranne również 
n-e zapowiadają sie 
pt^nyśltre — zwla. 
szcza pod 'JzsJeJem 
wszcllacli nowych 1 
poczynań t stosun
ków z osobami wy

żej poslawioneni !:h przełożonymi. To 
tez lepiej uówczjs spraw ważniejszych 
fve załatw.ać, pamęi-ając. ie możemy 
sie wówczas narazić na próiność. im
ponowanie. nieprzyjemności tub icż u-
iraiewsueg"" autorytetu. 

Później, zwłaszcza po jzodz- 10-cj. 
zaznaczy s c zmiaia "a lepsze, połączą 
- j z zainteresowaniami towarzystacmi 
i artystycznemu Gorszy nasi.-ói jak: 
da się odczuwać w południe — w zwiaz 
ku z drohnem: niepowodzeniami— póź
niej ustąpi. 

Godziny poobiednie więcej nadają s c 
do zawierania znajomości, załatwiania 
spraw towarzyskich, wizyt, i mogą nam 

przynieść zainteresowanie sportem, 
wszelkiego rodzaju, występami publicz-
nemi, teatrem, przyjemnościami i roz-\ 
rywkami. 

Dzień dzisiejszy nie nadaje się do : 

zmian zamieszkania, przeprowadzek, 0-
bejmowama nowej posady lub załatwia- i 
ma interesów związanych z ziemia i 
hi produktami, kopalniami, rolnictwem 
it.D. 

Nie nalepy prźvtem. zapominać, że 
wieczór przyniesie nieprzyjemne na
stroje, które będą się potęgo*ać stop-! 
niowo i osiągną najwyższe napięcie pti' 
godz. 23-ei. Nasze wysiłki życiowe dziś 
wieczorem ire wydadzą rezultatów po 
myślnych, a iako skutek — da sie od
czuwać niezadowolenie, niechęć lub nu
da, 

Dziecko dziś urodzone — zdecydowa
ne. nladczc. stanowcze. przekonane 
głęboko 'o swej wielkiej wartości — po 
irzebować będzie starannego wychowa
nia. / . S. 0. 

że produkcja jest ewangelją obec
nych czasów. 

Cytowali oni Forda i uwielbiali 
go. Zrobili z niego bóstwo żelazne 
nowej świątyni: fabryki. 

Wreszcie, 
mit Chaplina. 

stworzony dla całego świata. 
Jego ruchy, wesołość , nawet w 

smutku, jego mądre błazeństwa, je
eo miłość dla uciśnionych, budziły 
głębokie uczucia. Wszyscy , którzy 
byli młodzi w latach 1914—192.', 
kochali Chaplina. On był „cywili
zacją amerykańską" w całym jej 
splendorze. 

Nikt nie potrafił w ó w c z a s okre
ślić cywilizacji amerykańskiej, a-
le sądzono, że dużo dobrego musi 
być w kraju, który posiada Wilso
na. Morgana i Charlie Chaplina. 

Nie napisano w ó w c z a s o Chapli
nie ż-adnej obszernej książki, ale 

ku na froncie następującą rozmo
wę. Kilku wieśniaków mówiło o 
tem, pó ezem odróżnić Amerykai 
tiina od Anglika. 

— Nic trudnego—powiedział je
den — Amerykanin ma zaokrąg!o« 
ne nosy przy butach. 

— Żuje .gumę — dorzucił drugi. 
— Tak — rzekł trzeci — ale A u 

glik żuje tytoń... 
— Angielscy żołnierze mają bar* 

dziej błyszczące guziki — rzekł ka
pral. 

Ale był tam sierżant, który 
zdecydował: 

— Anglicy są posłusznieisi, ale 
Amerykanie bystrzejsi i bardziej 
wytrzymali przy pracy..." 

Groźna hr.iattrafa ż v w ' o / o w a 

Olbrzynu wybuch wulkanu Tinguiricia w Andach (Ameryka 
który onegdaj wznowił swą niszczącą działalność. 

Południowa), 

Wamzawshie m gauhi sądowe 

Poetyczny wariat 
Dziwna tranzahcia w Saskim Ogrodzie 

OcAłay widok m a s u Santiago de Chile, którego okolice zołtaly nawiedzone 
stratzn katastrofą trzęsienia ziemi. «powocowane*o wybadumi wulkasów. 
W (lejni wtaoczar pat Andów z watka nam; Detcabezado. L u Yegeai i T.c-

ia».CiŁ które OKgdfJ w i n o » a y swa iiUJtlaoU. 

— Co pan robisz futaj panie Be? 
— Co się robi w cichy letni pod

wieczorek. w S a s k m ogrodzie. Ja 
się marzę na piersiach natury w 
charakterze melomana. 

— A propos na piersiach, 
dlaczego bez ż o n y ? 

— Coś dużo gada. Ż y ć b y hi 
ptaszkom nie dała. Nie mieliby kie
dy poprostu pyska o tworzyć , o 
śpiewać m o w y by nie było , a c o 
jest warte nasze życ ie , bez ptasze-
cego z a ś w . e r g o t u ? ! 

— Biederman, w y macie podnie
sionej temperatury! Trzebno s ię 
leczyć! Kupiec drugiej kategorii, 
żeby pół godziny mówił o drobiu i 
to nie w a g o n o w o a na sztuki!? Sie 
mnie to nie spodoba— 

— Spójrz pan jak ks iężyc słodko 
wzdycha, przesiadając się jedno
cześnie w falach niniejszej w s a -
dzawfci. 

Weso ła rybka podskoczy tu i 
tam dziobnie śpiącego motylka, w y 
pije szklankie wody . j zakąsi z list
kiem róży! 

— Uj szkoda cz łowieka. Warjat! 
Kryzysowy pomieszaniec zmy-
słc>w Panie B e ! P o raz ostatai v z y 
w.-i: sie na pa a w e wymieniu pań 
skich dzieci oprzyłomnij się pan. 

— Starodziejskie drzewa, c o za 
nich ciężki pieniądz zapłacił daw
niejszy magistrat szumią jak ty
siąc lat temu nazadl O c z e m szu
rajcie drzewki w y moje? 

Zimny pot wystąpi ł na czo ło pa
na Izaaka Korensztajna. s iedzącego 
na ławce z biednym szaleńcem. 
Postanowił go ratować 

za wszelką cenę, 
sprowadzając, rozmowę z niebez
piecznej poezji, na codzienne tory. 

Wyzynkał w rym celn okołiez-
noić , ż e szalony poeta byt kopcem 

drzewnym. 
— Nie możno powiedzieć, drze

w o ładne, może pan masz na skła
dzie podobne. 

— Mamy ale natomiast nie sprze 
dam. gdyż nie handluje z poezją. 

— Panie B. przeklinamy pana na 
wszys tko sprzedaj mnie pan 

trzydzieści sążni 
takie drzewo I 

— Nie mogię. Zresztą bierz pan 
Chcąc całkowicie doprowadzić p-

Biedermana do przytomności za 
cny p JCorensztajn wypisał zamó
wienie na własnym blankiecie fir
mowym. przyczem nawet nie wy
targował ceny . którą ziwarjc/wany 
kupiec oznaczy ł bardzo wysoko, 

Wszys tko to żarty, myślał sobie 
nabywca niepotrzebnego mu do 
niczego drzewa. Jutro Biedermano 
wi zrobi się lepiej i wariacka tran-
zakoja 

zostanie umorzona. , 
Tymczasem czekała go przykra 

niespodzianka. Biederman drzewo 
nadesłał i żądał zapłaty po umó
wionej cenie, twierdząc że o żad
nych .poetycznych żartach" nie 
wie. 

Dowodzenie swoje podtrzymy
wał w sądzie grodzkim, mówiąc, 
że jeśli kio był warjafem to w 
każdym razie nie on. że p. Koren-
szitajn cała historyjkę zmyślił, w o 
bec spadku cen drzewa jaki nastą
pił od chwili dokonania zaTnówae-
nia. 

Sędzia grodzki opierając się na 
dokumentach przysądził panu B. 
całą należność. 

Pan K. wychodząc z sądu oświad 
ożył. że choćby w przyszłości ca ły 
Saski ogród miał zwarjować. on 
sćę nie będzie tem przejmować. 

iWUcbJ 

i 
tak każdy wiedział o nim wszyst 
ko: chodził do kina. 

#' 
Po charakterystyce, poświeconej 

pisarzom podróżnikom, którzy opi
sywali Amerykę i zaczęli w niej 
wyszukiwać ujemne strony, zapo
czątkowując erę krytyki amerykti-
nizmu. przechodzi autor do inte
resującego porównania pomiędzy J 
Stanami Zjednoczoncmi a Rosją so
wiecką. 

W Ameryce widzi Fay przesa
dzoną cywilizację zachodnio - eu
ropejską, której właśnie przeciw
stawia się „nowa" cywilizacja So
wietów. 

W ten sposób Ameryka byłaby 
obecnie najjaskrawszym kontra
stem. 

Od Ameryki, według autora ar
tykułu. należy bieg przyszłych w y 
padków w Europie, zależy fakt, w 
którą stronę zwróci się ona po no
w e źródła cywilizacji. 

* 
W y w o d y swoje zakończył Fay 

tem ,co należy wiedzieć o Amery
ce. 

Przedewszystkiem należy uznać 
jej energję. 

„Pamiętam w r. 1918, słyszałem 
w pewnem francuskiem miastecz-

S u h c e s v warszawsh e g o 
b o m o o x v f o r a za granicą 

Kazimierz Oberfeld któreuu'piei wszo 
przeboje rewjowe lansowane były wr 
Warszawie zd'>byt sobie obecnie wie! 
ką popularność w Paryiu i w Londyuia 

Szekspir... zbankrutował! 
IV Londynie nie chcą o nim słyszeć l 

W ciąeu ostatnich lat czyniono w 
Londynie wiele prób, wystawiając w 
najrozmaitszy sposób najróżniejsze 
sztuki Szekspira. 

Trzeba przyznać, źe próby te ale u-
dawaly się naosól wcale. 

Ostatnio wielki tragik angielski Er
nest Mil tom spróbował swej kreacji w 
„Otellu", ale sztuka szła tylko kilka 
dni. 

KiJka tygodni przedtem pewien bo-
baty przemysłowiec przeznaczył wie
le tysięcy funtów na wystawienie „Jul 
iusza Cezara". Główne role obsadzono 
znakomitymi aktorami. Na same deko
racje wydano 120 tysięcy złotych. 

Sztuka padła po kilkunastu przedsta 
wieniach. 

Maurice Brown, znany przedslębior 
ca teatralny Londynu, zarobiwszy o-
gromną sumę na „Kresie wędrówki" 
Sheriffa, mógł sobie pozwolić na wy
stawanie Szekspira. Wystawił „Otel
la"; do tytułowej roft zaangażował u-
wielbianaso w Londynie murzyńskiego 
aktora, Robesona. 

I to przedstawienie „zrobiło klapę". 
Ten sam łos spotkał wszystkich re

żyserów, entuzjastów, aktorów, którzy 
wystawiali Szekspira, powodowani am 
bicją, lub przywiązaniem do tradycji. 

Nieraz zdarzało się tak, że pienią
dze, zarobione na sensacji, pakowali w 
wystawienfe Szekspira L. tracili Je co 
do grosza. 

Jest Jednak w Londynie pewien te

atr w robotniczej dzielnicy we wschód 
mej części miasta, który codziennie 
niemal gra mną sztukę Szekspira. 

Teatr ten „Oid Vic" przy Waterloo 
Road posiada publiczność, składającą 
się z robotników, rzemieślników I 
drobnych kupców; niekiedy, przycho
dzą tam studenci. 

Wybitni aktorzy zjawiają się tu ns 
gościnne występy i tu grają role, a 
których wielki, oficjalny Londyn Już* 
oddawna nie chce słyszeć™ 

Radio warszawskie 
WARSZAWA, (Dług. fali 1411.8 m-)', 
I I J S : Sygnał czasu. Heinałz Krako

wa. 
12.15: Odczyt „Pielęgnowanie szkó« 

lek i upraw leśnych". 
12.35: Koncert szkolny z Paharmonll 

warsz. 
11.45: Płyty. 
15.25: Odczyt „Stefan Batory". 15.501 

Program dla dzieci starszych.. 
16.20: Lekcja Języka francuskiego, 

16.40: Płyty. 
17.10: Odczyt „Oinąca Afryka", 

17-55: Koncert kameralny. 
19.15: Skrzynka pocztowa rolnicza, 

19.35: Płyty. 
20: Felieton „Chiny proszą o głos", 

20.15: Muzyka lekka. 20.45: Słuchowi
sko „Pcer Gynt" Ibsena. 

22.20: Koncert Chopinowski. 
23; Muzyka taneczna. 

Winszujemy: 
Dziś: Walerianowi. 
Jutro: Anastazemu. 

Katas<rola w Ameryce Południowej 

Plac Wolności, Jeden z głównych placów miasta Montevideo (Ameryka Po
łudniowa), w ktńrem pada gęsty deszez pyhi, pochodzącego z wybuchów 
trzech wielkich wulkanów Descabezado, Las Yegeas I Tinguiricia, poloźoi 

oych w Andach w Ameryce Południowej. 



Rok XIII. Czwartek 14 kwietnia 1932 r. 102 

Z frontu pracy 
— Dnia 12 b. m. w fabryce nickiej_ Nr. 3 uruchomiony 

Stowarzyszenia Fabrykantów, 
Włókienniczych przy uL Konop-

zo-
stał oddział wykończalni. Do 
pracy przystąpiło 32 bezrobot
nych. 

— Dnia 12 b. m. w fabryce 
sukna p. Łazarza Poczebuckie-
go przy ul. Słonimskiej 38 po
większono liczbę robotników o 
12 robotników. Razem zatrud
nionych będzie 32 robotników. 

Wyjazd Pana Wojewody 
W dniu dzisiejszym Pan Wo

jewoda M. Zyndram-Kościał-
kowski wyjechał do Warszawy 
w sprawach służbowych. 

Wizytacje szkół 
W ciągu ostatnich dni bawią działu Szkół Powszechnych Ku-

w Białymstoku 4 wizytatorowie: ratorjum .Okręgu Warszawskie-
p. Klebanowski z Ministerstwa go p. Stalkiewicz, wizytator p. 
Wyznań Religijnych i Oświe- Pokrzywa i p. Kazimierz Mo-
cenia Publicznego, nacz. Wy- rawski, wizytator Szkół Średnich. 

Zawody strzeleckie 
garnizonu Białystok 

W dniach od 26-go do 29-go i Prezesem Komitetu Zawodów 
maja odbędą się doroczne za- jest p. pułk. dypl. W. Porczyn- ' 

Z życia Związku Straży Pożarnych 
W dniu 25 bm. odbędzie się 

w Grodnie w sali obrad Sej
miku Powiatowego Walne Do
roczne Zgromadzenie Związku 
Okręgowego Straży Pożarnych 
powiatu grodzieńskiego. 

Z ramienia Wojewódzkiego 
Związku Straży Pożarnych w 
obradach weźmie udział inspek
tor Sobczyk. Porządek dzienny 
zawiera szereg spraw technicz
nych i organizacyjnych. 

Kurs samorządowy dla kandydatów 
do służby w administracji gminne) 

O b w i e s z c z e n i e 

W dniu 20 b. m. rozpocznie 
się w Białymstoku kurs samo
rządowy dla kandydatów do 
służby w administracji gminnej. 
Kurs trwać będzie 5 tygodni. 
Słuchaczami kursu będą bez
robotni pracownicy umysłowi 
z terenu całego województwa 
Cel kursu-umożliwienie absol
wentom znalezienie terenu prą
cy. Absolwenci przy zmianach 
personalnych w samorządzie 

będą mieć pierwszeństwo przy 
obsadzeniu posad. 

W związku z tem następujące 
osoby z terenu m. Białegostoku 
winny się zgłosić |w dniu 20 
bm. do Urzędu Wojewódzkiego: 
Jan Kulesza, Tadeusz Dryll, 
Edward Jaworowski, Marjan 
Janiszewski, Hilary Walicki, 
Mirosław Kitszel,Hieronim.Gu-
rowski, Mieczysław Pokry-
wiński. 

wody strzeleckie garnizonu Bia 
łystok. Zawody obejmują: strze 
lanie z broni krótkiej, wojsko
wej, małokalibrowej myśliwskiej 
oraz inowację—zawody łuczni
cze pań. 

ski, Komendant Garnizonu i 
D-ca 10 P. Uł. Kierownikiem 
Zawodów i zastępcą prezesa 
Komitetu p. płk. M. Głowacki. 

Zabawa taneczna 
słuchaczów Kursów Buchalteryjnych 

przy Pol. T-wie Krzewienia Wiedzy Handl. i Ekonom. 
Grono słuchaczów Kursów 

Program zawodów podamy Buchalteryjnych przy Polskiem 
w dniach najbliższych. 

Na 6 miesięcy 'więzienia 
skazany został niesumienny poborca gminny 

Andrzej Jakimiuk, będącwy-1 ny. 

Towarzystwie Krzewienia Wie 
dzy Handlowej i Ekonomicznej 
w Białymstoku, urządza dn. 16 
kwietnia b. r. Zabawę Taneczną 
w Lokalu Towarzystwa Gimna
stycznego „Sokół" przy ul. Ki-

Sąd Okręgowy skazał defra- j lińskiego 
i udania na 6 miesięcy więzienia. Wiele niespodzianek: konfetti, 

Kursowanie autobusów miejskich 
PODCZAS IMPREZ SPORTOWYCH 

brany przez gromadę wsi Czy 
że, pow. bielskiego, na poborcę 
podatkowego w okresie 1928 311 
przywłaszczył sobie 1.029 zł. 
57 gr., zainkasowane od róż-' 
nych płatników tytułem podat
ków państwowych |i komunał- Nowe udogodnienie dla publiczności Komunikacji P Z. lnż. 
nych składek ogniowych oraz W - k a t d ą ^bo t , , j niedzielę. 
innych należności na rzecz gnu- p o c z ą w s z y o d j^a 1 6 b m . , w 

Ze Społecznego Banku Spółdzielczego 
Wczoraj w notatce p. t. „No-1 Spółdzielczego" podany był wy-

wy Zarząd Społecznego Banku nik wyborów uzupełniających. 
, | Wymieniony skład osobowy do-

Z braku zamówień tyczy Rady Nadzorczej Banku, 
a nie Zarządu jak omyłkowo 
zaznaczono w tytule. 

Została unieruchomiona z po- xx 
wodu braku zamówień fabryka • 
sukna i koców „I. D. Szpiro". 
Ostatnio pracowało tam 30 ro
botników. Ogółem bez pracy 
pozostało 282 robotn. 

godzinach od 13-ej do 17-ejau 
tobus linji „A" kursować bę 
dzie do Boiska w Zwierzyńcu, 
zamiast do ul. Drewnianej. W 
innych godzinach oraz w po
zostałe dnie autobus kursować 
będzie według dotychczasowej 
trasy. 

serpentyny, wybór królowej 
balu, kotylion i t. p. 

Bufet obficie zaopatrzony, na 
miejscu. 

Ceny biletów dla Pań 1 zł. dla 
Panów 1 zł. 25 gr. 

Połowa czystego dochodu na 
cele walki,z bezrobociem, dru
ga zaś — na |cele samopomocy 
koleżeńskiej. 

Bilety można nabyć wcześ
niej w firmie p. Karbowskiego 
ul. Warszawska 47. 

Kradzieże 
— Nocy ubiegłej złodzieje za 

pomocą wyjęcia szyby dostali 
się do pracowni krawieckiej 
p. Chaima Wasilkowskiego (ul. 
Rynek Kościuszki Nr. 39), skąd 
skradli większą ilość gotowych 
ubrań i dodatki krawieckie na 
ogólną sumę 1326 zł. 

— W tajemniczy sposób skra
dziono 130 zł. i 1 dolar z za
mkniętego kosza, pozostawio
nego przez p. Annę Królikow
ską (uL Kupiecka) na przecho
waniu w mieszkania p. Emy 
Tofillo przy ul. Kolejowej 14. 

Dyżury nocne aptek 
Ajzensztadta Rynek Kościusz-
" ' 1 1 i W. Hermanowskiego 

arszawska 24. 

n > • • i n n n I stodoła braci 

PopieraiciB L.0.r .P. isa er e i 

P o ż a r 
We wsi Studnianka gm. Czar-

I na Wiec spaliła się dnia 9 b.m. 
i stodoła braci Kozłowskich. Ża

rzenie umyślnego 

UNIKAJMY S O O 
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CAZlMI-METAMORPrJOSA 
Od 95-Złotych' według najnowszych modeli = 

na sezon bieżący 
Z WŁASNEGO MATERJAŁU 

wykonuje obrania pracownia krawiecka 

Michała MALINOWSKIEGO! 
Białystok, ni. Marszalka Piłsudskiego (Lipowa) 16. 
Garnitur wraz z materjałem za 95 złotych HI 

NIEBYWAŁY PROGRAM 
PODWÓJNY 

Ceny od 1 zł. 

APOLLO 
D z i ś n i e o d w o ł a l n i e 

po raz ostatni 

1. MIŁOSC 
ŻORŻETY 

Początki o g. 6-e] i 9-ej 

2 potężne przeboje 
w jednym programie 

2. Przygoda 
Miłosna 

Początki o g. 722 i 1022 

Ofiary 
złożone w Adm „Dzienn, Biał." 

Korporacja Przedsiębiorców 
Przemysłu Instalacji Elektrycz
nych w Białymstoku tytułem 
dobrowolnego opodatkowania 
się za m-c marzec br. na rzecz 
Wojew. Komitetu do spraw 
Bezrob. składa zł. 25. 

Nr. E 925/31 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku, rewiru IV, ma
jący swą kancelarię w Białym
stoku przy ulicy Kraszewskie
go w domu Nr. 1, ogłasza, że 
w dniu 26 kwietnia 1932 r. od 
godziny 10 rano, przy wsi Ho-
rodniany gminy Białostoczek w 
domu Jana Szymańskiego odbę
dzie się sprzedaż przez licytację 
tegoż domu drewnianego na 
rozbiórkę, oszacowanego na 
4.000 zł. 

W myśl art. 1070 Ust. Post. 
Cyw., dom ten może być sprze
dany za połowę ceny szacun
kowej. 

Białystok, dn. l.IV-1932 r. 
Komornik Powojski 

Sąd Okręgowy w Białymstoku, 
jako Rejestrowy, obwieszcza, 
iż do rejestru Spółdzielni wcią
gnięte zostały n a s t ę p u j ą c e 

Spółdzielnie: 
W dniu 26 stycznia 1932 r. 
Pod Nr. 285. „Spółdzielnia 

Mieszkaniowa Kolonia Pracow
ników Miejskich m. Białegosto
ku, z ograniczoną odpowie
dzialnością w Białymstoku". Sie
dziba: Białystok, ulica War
szawska Nr. 21. Członkowie 
spółdzielni odpowiadają za jej 
zobowiązania do wysokości 3-ch 
krotnych udziałów. Przedmiot: 
dostarczanie swym członkom 
tanich i zdrowotnie urządzonych 
mieszkań i domów na własność 
w domach przez Spółdzielnię 
wybudowanych. Dla osiągnięcia 
tego celu spółdzielnia buduje 
domy mieszkalne, zakłada skład 
nice materjąłów budowlanych 
oraz urządza i prowadzi warsz
taty i wytwórnie materiałów bu 
dowlanych. Wysokość udziału 
wynosi 120 złotych, płatnych w 
12-tu równych ratach miesięcz
nych od dnia przystąpienia do 
spółdzielni. Zarząd Spółdzielni 
stanowią: Albert Neuman, ul. 
Monopolowa 2, Wacław Za
wadzki, ul. Monopolowa 6-a i 
Franciszek Popielak, ul. War
szawska 52 w Białymstoku za
mieszkali. a) Spółdzielnia za
wartą została w dn. 15 stycz
nia 1932 r. na czas nieograni
czony, b) pismem przeznaczo-
nem do ogłoszeń spółdzielni jest 
„Dziennik Białostocki", c) rok 
obrachunkowy równa się ka
lendarzowemu, c) Zarząd skła
da się z trzech członków. Za
rząd reprezentuje spółdzielnię 
wobec wszystkich władz i osób, 
prowadzi jej sprawy bieżące — 
tudzież rozporządza fundusza
mi spółdzielni w granicach przez 
Statut i uchwały. Zgromadzenia 
Walnego zakreślonych. Wszel
kie umowy, pełnomocnictwa zo
bowiązania pieniężne, asygnaty 
kasowe, przekazy pieniężne, 
czeki i korespondencja w spra
wach spółdzielni winny byc 
podpisywane przez dwóch człon
ków zarządu. Pokwitowania z 
odbioru korespondencji zwy
czajnej, poleconej i pieniężne) 
oraz przesyłek i dokumentów 
podpisuje jeden z członków za
rządu, g) likwidacja spółdzielni 
następuje w wypadkach, okre
ślonych przez ustawę o spół
dzielniach. 

W dniu 23 lutego 1932 r. 
Pod Nr. 288. „Autoruch" Spół

dzielnia Komunikacji Autobu
sowej z odpowiedzialnością u-
działami przy Związku b. Ochot
ników Armii Polskiej w Bia
łymstoku". Siedziba: Białystok, 
ul. Sienkiewicza Nr. 49. Przed

miot: organizowanie i prov 
dzenie z zachowaniem obowi 
żujących przepisów komunika 
autobusowej na linjach ode 
nych jej do eksploatacji, dzii 
żawienie' i nabywanie realno 
oraz otwieranie odziałów, n 
gazynów, stacji benzynowycl 
warsztatów mechanicznych.^ 
sokość udziału wynosi 250 z 
tych, płatnych natychmiast pi 
przystąpieniu do spółdziel 
Zarząd spółdzielni stanów 
Wacław Skoblewski, ul. *! 
kienna Nr. 9, Wacław Ryl 
łowicz, ul. Ciepła 30 i Zygmi 
Jurkowski, ul. Żeromskiegi 
w Białymstoku zamieszkali. 
Spółdzielnia zawartą została 
dniu 14 lutego 1932 r. na c: 
nieograniczony, b) pismem pr 
znaczonem do ogłoszeń sc 
dzielni jest „Dziennik Bis 
stocki", c) rok obrachunko 
równa się kalendarzowemu, 
Zarząd składa się z trzech czł 
ków. Zarząd reprezentuje Sr 
dzielnie wobec wszelkich włj 
i osób. Wszelkie umowy, r, 
nomocnictwa, zobowiązania f 
niężne, asygnaty kasowe, pr 
kazy pieniężne, ozeki i ko 
spondencja w sprawach sp 
dzielni winny być podpisy^ 
ne przez dwóch członków 
rządu. Pokwitowania z odbii 
korespondencji zwyczajnej, ] 
leconej i pieniężnej oraz pr 
syłek i dokumentów podpisuje 
den z członków Zarządu, e) r 
wiązanie i likwidacja spółdz 
ni następuje w wypadkach, 
kreślonych przez Ustawę 
spółdzielniach. 

W dniu 3 lutego wciągnięte 
stało do rejestru Spółdzielni 
stępujące dodatkowe zgłoszei 

Pod Nr. 122. „Spółdziel 
Kredytowo - Rzemieślnicza 
Białymstoku, z ograniczoną > 
powiedzialnością". Na miej 
Jana Wilczewskiego' i Woje 
cha Stypułkowskiego do zar 
du zostali wybrani: Antoni G 
bowski, ul. Ogrodowa 5 i K> 
stanty Sawicki, ul." Nowo-W 
szawska Nr. 8 w Białymstc 
zamieszkali. 

O G Ł O S Z E N I E 
Państwowa W y t w ó r n 

Wódek Nr. 8 w Białymstol 
ul. Warszawska 65, posiada < 
sprzedania około 2.000 kg. St 
rego żelaza. Reflektanci i 
kupno mogą oglądać codzie 
nie w. godzinach od 8 do 
w poł. 

Dr. NeumarK 
Gktrtkj nitryiiM, iMm I •HII^IIIM 
Prirtmule od £sdi. 10—12 I od.3—S 
Białystok, ul. Kilińskiego U 

Telelon Nr. 6-06. 

GRAZER WAGGON — UNO MASCHINEN — FABRIKS — 
ACTIENGESELLSCHAFT V0RMAL JOH. WEITZER 

G R A Z (226) A U S T R J A 

DWUTARTOWE 
SILNIKI DIESLA „GRAZ 

o mocy od 8 — 150 koni 
Czterotaktowe silniki Diesla „GRAZ" 

o mocy od 25 — 3.000 koni 
Generalne przedstawicielstwo na Polską: 

A L F R E D EISINGER 
K R A K Ó W — til. S t u d e n c K a 2 . 

Skrytka pocztowa Nr. 310. 

Ogłoszenia drofa 

Lek ty j a n g i 
skiego udz: 

rytunowana nauc 
cielka Biszkow 
Kilińskiego 25, 1 
na lewo. 

Zgubiono książę 
kc wojskc 

N r 7500-1143 i 
daną przez P. K 
G r o d n o na ii 
Wacława syna \S 
dysława Sobolf 
skiego rocznik 1' 
zam. Białowieża.] 
tac, 

Dr. L. Kryfcski 
Clinif iiiirrutukirii i M N I I M I I I 

Pnylmule od lodź. 9—2 I oi i1/*—8. 
Ilirptak, ii. UHM II. Tililsi Ml. 

„ M O D E R N " ozu PREMIERA 
CENY OD 

Popierajcie PoWil C L Krzyż 

KAMILJA HORN 
UL DADOWER 

DbGA CZECHOWA 
ANNY ONDRA 

KONRAD UEID 
A. SZLETTOw 

F. KOERTKER 
HARRY MEDTKE 

OTO FASCYNUJĄCA OBSADA WIELKIEGO NAJNOWSZEGO DŹWIĘKOWCA PROD. EUROPEJSKIEJ 

W I E L K A T Ę S K N O T A 
OD JUTRA W KINIE „APOLLO' 

1 Początek o godz. 0 ~ e * 
By pojąć — trzeba ujrzeć! 
By ujrzeć — trzeba pójść 

na rewelacyjny śpiewno-dżwiękowy film „F0XA" 

FAWORYTA 
MAHARADŻY 

kusząco piękna gwiazda 
w rolach 6RETA NISSEN 
Równych: VIKT0R MAC LAG LEN 

EDMUND L0WE r* 
życie w haremie, zabawy i intrygi miłosne 

Ponadto DODATEK DŹWIĘKOWY 
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